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Łukasz Tulwiński zamyka cykl powyborczych komentarzy na infoilawa.pl. Wcześniej na
łamach portalu wypowiadali się lokalni kandydaci na posłów RP, Łukasz Tulwiński zaś był
jedynym mieszkańcem Iławy i powiatu iławskiego ubiegającym się o mandat senatora.

W okręgu elbląskim wybory senackie wygrała Bogusława Orzechowska z PiS, uzyskując wynik lepszy
od Stanisława Gorczycy z Koalicji Obywatelskiej, Janusza Bieleckiego reprezentującego
Bezpartyjnych i Samorządowców oraz Łukasza Tulwińskiego - kandydata Konfederacji. Z czworga
kandydatów wymieniony jako ostatni iławianin uzyskał czwarty wynik, ale swój głos oddało na niego
ponad 10 tysięcy osób (dokładnie: 10 162; 8,3%). Pytany o komentarz do swojego wyniku Tulwiński
stwierdził:

Na samym wstępie chciałbym pogratulować obronienia mandatu senatorskiego przez
Panią Bogusławę Orzechowską. Gratuluję i życzę owocnej pracy dla regionu, jak i dla
Ojczyzny.

Ja zdobyłem ponad 10 tysięcy głosów poparcia, co w przeliczeniu na procenty dało
mi wynik 8,30%. Chociaż to wciąż za mało, by objąć funkcję senatora, to wystarczająco,
by walczyć dalej. W samej Iławie zdobyłem 1 333 głosy! Jak pokazuje wynik



wyborów, poparcie dla mojej działalności politycznej w naszym mieście wciąż
rośnie. Czuję się więc zobowiązany nie tylko robić dalej to, co robię, ale robić to
lepiej.

Proporcje walki o senat były zupełnie różne. Moi szanowni kontrkandydaci zapełniali
nasze ulice ogromnymi billboardami w niezliczonej ilości, mieli również możliwość
wypowiadania się w mediach, a finalnie ich kampanię wspierały ogromne fundusze z
subwencji (czyli z naszych podatków).

Ja na swoją kampanię w porównaniu z innymi wydałem śmieszne pieniądze, ale swoje i
ciężko zarobione. I nie żałuję, tym bardziej że podczas tej kampanii poznałem wiele
życzliwych osób. Jeszcze raz dziękuję wszystkim wyborcom za głosy, a
zaangażowanym podczas kampanii - za wsparcie i pomoc.

A dlaczego zdaniem Łukasza Tulwińskiego nikomu z powiatu iławskiego nie udało się dostać do
parlamentu?

- Ubolewam, że powiat iławski nie ma swojego parlamentarzysty. Jednak, patrząc na
kampanię, to żadnemu z iławskich kandydatów chyba tak naprawdę nie zależało na
wygranej. Z dziwnych powodów Pan Żyliński startował z listy PSL, a Pan Żuchowski,
mając wysokie miejsce na liście, kompletnie nie prowadził kampanii w terenie. Nawet na
meczach Jezioraka się nie pojawił. Wygląda to tak, jakby obraził się na mieszkańców za
przegraną w wyborach samorządowych - skomentował. - Iława będzie mogła liczyć na
wsparcie posła Konfederacji, a prywatnie mojego serdecznego kolegi, Michała
Urbaniaka z Gdańska, z racji bliskiej odległości - dodał Łukasz Tulwiński.
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